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des Landes Stodor,  W: M itteldeutsche Forschungen t. 30, K öln-G ratz, 
1964. (A propos d ’un ouvrage recen t sur les S law es  et les A llem a n ds  au 
Brandenbourg  au X II  s., s. 4(12— 421). P olsk i tekst recenzji m ożna  
znaleźć w  Zapiskach H istorycznych Toruńskich, t. 32 (1967), z. 1, 
s. 118— 124.

Poza tym  są jeszcze dw ie recenzje polskich  publikacji, m ianow icie  
J. M. S z y m u s i a k a  SJ, G rzegorz  Teolog. U źród e ł  chrześc ijańsk ie j  
m y ś l i  IV  w ieku ,  Poznań 1965, pióra ks. S. G łow y (s. 795—797), oraz
H. B o g a c k i e g o  SJ, Teoria Soboru  P owszechnego,  W arszawa 1965, 
napisana przez J. M. Szym usiaka SJ (s. 868—870).

Ponadto o polsk ich  publikacjach  z zakresu h istorii K ościoła i po­
krew nych dyscyplin  (historia sztuki, patrologia) zam ieszczono kilka- 
dziesiąt notek  b ib liograficznych (s. 352— 359, 708— 720, 1045— 1049).

K s. A. G u ryn

Ś l ą s k i e  S t u d i a  H i s t o r y c z n o - T e o l o g i c z n e  t. 1, K ato­
w ice  1968, ss. 184, 2 nlb, 4 ilustr., K sięgarnia św. Jacka.

Ze „słow a w stęp nego” pióra biskupa katow ickiego dra H erberta B e d -  
n o r z a dow iadujem y się, że opublikow any tom  dużej ósem ki rozpo­
czyna ukazyw anie się periodyku naukow ego. Jak w skazu je tytu ł, łam y  
w ydaw nictw a zapełniają prace k sięży  diecezji katow ickiej, a zw łaszcza  
w ykładow ców  Śląskiego Sem inarium  D uchow nego w  K rakow ie. Zada­
niem  stud iów  jest badanie kościelnej przeszłości regionu m iędzy K ra­
kow em  a W rocław iem  oraz pogłęb ian ie katolick iej m yśli filozoficznej 
i teologicznej. Chodzi o w p ływ  na podnoszenie poziom u duszpasterstw a  
w  okresie posoborow ym .

Treść I tom u obejm uje 7 artykułów . Ponadto w  dziale „M iscellanea” 
spotykam y 1 pracę i 2 publikacje jako „U w agi praktyczne”. N otatki 
w ydaw nicze, recenzje i in form acje zam ykają tom.

D ział artykułów  otw iera praca historyczna: ks. G ustaw  К 1 a p u с h, 
„Centrum a polska m niejszość narodow a na teren ie  N iem iec w  okresie  
k u ltu rk a m p fu ” (s. 7—49). A utor om aw ia przyczyny i przebieg w alk i 
z K ościołem , n iem iecką a le  um iarkow aną politykę narodow ościow ą  
C entrum  oraz negatyw n y stosunek tej partii w obec dążeń n iepodległo­
ściow ych Polaków , jej zgodność z frakcją polską w  parlam encie R ze­
szy w  spraw ach m ających zw iązek z relig ią  i m oralnością ale rozbież­
ność po ustaniu k u l tu rk a m p fu  na skutek germ anizacyjnej polityk i rzą­
du. A rtykuł oparty jest na stenogram ach posiedzeń parlam entu Rzeszy  
i Prus, głosach  ów czesnej prasy i literaturze przedm iotu. N ie zauw aża­
m y jednak pracy J. H e с к e 1, Die Beilegung des K u l tu rk a m p fes  in
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Preussen,  Z eitschrift der S av ign y-S tiftu n g  für R echtsgeschichte, Kan. 
A bt. 19 (1930) s. 215— 353 i podanej tam  literatury. P rzy om aw ianiu  
spraw  polskich  A utor akcentuje sytuację na Śląsku, rzadziej w spom ina  
o W ielkopolsce, najm niej — o Pomorzu. W yniki pracy stanow ią w kład  
do historii chrześcijańskich  partii politycznych  i do dziejów  spraw y  
polskiej pod zaborem  pruskim .

Z h istorii praw a kanonicznego znajdujem y najpierw  pracę: ks. S ta ­
n isław  B i s t a ,  „Zarys rozw oju instytu cji nau kow o-w ychow aw czych  
kleru  d iecezjalnego” (s. 51—66). Składa się ona z opisu rozw oju k szta ł­
cenia duchow ieństw a od czasów  apostolsk ich  do soboru trydenckiego  
oraz analizy dekretu tegoż soboru o sem inariach duchow nych. P ierw ­
sza część m imo szkicow ego charakteru zaw iera szereg ciekaw ych  sfęr-  
m ułow ań i podkreśla decydującą rolę biskupa w  k ształcen iu  k sięży die­
cezjalnych. N ie znajdujem y jednak w zm ianki o szkołach katech etycz­
nych. W drugiej części m ożna było szerzej n aśw ietlić  i dokładniej sko­
m entow ać dekret trydencki. Rażą n iektóre zw roty ogóln ikow e czy też 
w yrażenia o charakterze dziennikarskim . Pracę czyta się  m im o tego  
z zainteresow aniem .

Drugi artykuł z h istorii praw a kanonicznego ogłosił ks. Ludwik  
O r z e ł :  „R ezerw aty w  sakram encie pokuty w  św ietle  kościelnego usta­
w odaw stw a w  P olsce przedrozbiorow ej” (s. 67—79). Zwrot „kościelne  
ustaw odaw stw o synodalne” jest pleonazm em , gdyż synody są ty lko  
w  praw ie kościelnym . A utor p isze najpierw  o rezerw atach w  statutach  
synodalnych a później o poszczególnych problem ach objętych zastrze­
żeniem  absolucji. U kład pracy m ógłby być jaśniejszy. Rzecz ujęta zo­
sta ła  raczej szkicow o i pod kątem  duszpasterskim . A utor uśw iadam ia  
sobie, że zain icjow ał on ty lko  badania na ten tem at, i zarysow uje m oż­
liw ośc i dla dalszego studium  problem u rezerw atów .

A ktualną problem atykę kanonistyczną, porusza praca ks. R em igiusza  
S o b a ń s k i e g o  pt. „N iektóre w niosk i praw ne, dotyczące Kościoła, 
w ynik ające z konstytucji L u m en  gen tiu m ” (s. 81—91). A utor porusza  
problem  ludu Bożego i osobow ości praw nej K ościoła. Podkreśla, że 
K ościół n ié jest społecznością rów ną, gdyż w ładza w  nim  pochodzi od 
Boga, odpow iedzialność za K ościół inaczej spoczyw a na całym  ludzie  
B ożym  a inaczej na h ierarchii, że  decyzje papieskie czerpią m oc n ie od 
zgody w iernych, że K ościół różni się isto tn ie  od państw a, że trzeba  
przebudow ać kościelne praw o publiczne itp. Szkoda, że A utor n ie  w y ­
korzystał pow ielanych  b iu letyn ów  Biura P rasow ego Soboru. Problem  
doskonałości praw nej K ościoła należało szerzej w yjaśnić. Cenne jest 
uw zględnianie aspektu teologicznego zagadnień praw nych. Praca za­
w iera  w ytyczn e dla now ej kodyfikacji praw a kanonicznego.

Z zakresu teologii dogm atycznej spotykam y artykuł, ks. A lfonsa  
S k o w r o n k a :  „C hrystologiczne podstaw y K ościoła jako prasakra-
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m entu  (s. 93— 104). Po zarysow aniu  problem atyki przedstaw ia Autor 
najpierw  C hrystusa jako sakram ent Boga. N astępnie om aw ia stano­
w isko K. R ahnera, podkreślającego tajem nicę w cielen ia  i  E. H. S h il-  
lebeeckxa, który pisze o każdorazow ym  angażow aniu się Chrystusa  
poprzez K ościół. S łuszn ie  krytykuje przesadny personalizm  O. Sam - 
m elrotha. P odkreśla konieczność ścisłego pow iązania abstrakcyjnych  
spekulacji z kerygm atycznym  konkretem  i chrystocentryzm em  dzisiej­
szej religijności.

D w ie ostatnie prace z działu artykułów  poruszają zagadnienie etycz­
ne. Ks. H enryk W e n c e l  w  sw ych  „U w agach o zagadnieniu odpow ie­
dzialności w  w ychow aniu  kościelnym  na tle  soborow ej deklaracji
0  w oln ości re lig ijn ej” (s. 105— 118) w yprow adza w niosk i o ak cento­
w aniu  w  dotychczasow ej teo log ii suarezjańskiego kosm ocentryzm u
1 o spychaniu osoby ludzkiej nà p lan drugi. W oparciu o dekret sobo­
row y w budow uje elem ent w olności w  pojęcie dobra m oralnego, łączy  
nierozdzielnie pojęcie w olności z pojęciem  osoby. Dobro m oralne jest 
realizacją w olności, która znów  stanow i urzeczyw istn ien ie  poznanej 
praw dy. W' społeczności realizuje się w olność człow ieka. A plikacja  do 
w ychow ania w  sem inariach  duchow nych oraz stw ierdzen ie koniecz­
ności oparcia autorytetu i posłuszeństw a o te elem enty  kończy artykuł. 
W nikliw a analiza problem u i oparcie się o sub iektyw izm  i personalizm  
oraz żądanie, aby w  w ychow aniu  „prow okow ać w ychow anków  do roz­
strzygnięć sam odzielnych i oryginalnych” — to w yn ik i pracy Autora.

C iekaw y jest artykuł -ks. Joachim a K o n d z i e l i :  „Pojęcie bonum  
com m une  na tle  w spółczesnych  k ierunków  etyk i k ato lick iej” (s. 119— 
142). W p ierw szej części referuje Autor i krytyczn ie ocenia poglądy  
przedstaw icieli, solidaryzm u chrześcijańskiego, J. M essnera oraz A. F. 
Utza i jego szkoły. W drugiej — podejm uje próbę defin icji dobra 
w spólnego w  oparciu o elem en ty  uw ydatnione w  poglądach opisanych  
kierunków . Choć defin icja jest przez to nieco dłuższa, w ydaje się, że 
zasługuje ona na przyjęcie.

W dziale „M iscellanea” znajdujem y szkic ks. Bernarda S t a r o s t y  
pt. „K ształtow anie się pierw otnej gm iny m uzułm ańskiej w  M ekce” 
(s. 143— 151). Jakkolw iek  m ogło by się w ydaw ać, że tem at jest zbyt 
egzotyczny, to jednak w  m yśl deklaracji soborow ej „O stosunku K o­
ścioła do relig ii n iechrześcijańsk ich” potrzebne jest zapoznanie się 
z genezą i nauką islam u ·— relig ii najbliższej m ozaizm ow i i chrześcijań­
stw u. Autor cytuje Koran oraz literaturę przedm iotu. Pracę czyta się  
z zainteresow aniem .

Jako „uw agi praktyczne” zam ieściła  redakcja dw a szkice. Ks. Ro­
m uald R a k  w  pracy pt. „Stypendium  m szalne w  całości w ychow ania  
eucharystycznego” (s. 153— 163) naw iązując do dyskusji na tem at zn ie­
sien ia  stypend iów  m szalnych, podaje uzasadnienie teologiczne i zarys
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historyczny, przedstaw ia praktykę diecezji śląskich  i korzyści duszpa­
stersk ie  oraz zarysow uje program  w ychow aw czy  w  parafii. C iekaw e jest 
w yjście  poza przepisy praw a, podkreślanie racji duszpasterskich i pod­
suw an ie projektów  now ych ustaw . B łędnie cytuje A utor kan. 1241 k. p. 
kan. (s. 156). T ekst ten  m ów i n ie  o „w yłączonych ze społeczności w ier­
nych” ale o osobach, którym  prawo odm aw ia pogrzebu kościelnego  
i zakazuje jedyn ie publicznej, tj. rozgłoszonej M szy św. a le  n ie przesz­
kadza aplikacji pryw atnej czy naw et publicznej w  tych  okolicach, 
w  których fak t odm ow y pogrzebu jest ogóln ie nieznany. Trudne było  
by także w prow adzanie „procesji o fiarn ej” w  parafiach, gdzie tej prak­
tyk i dotąd n ie ma.

Ks. A lfons S k o w r o n e k  napisał „M arginalia na tem at ekum e­
nicznego w ychow ania p arafii” (s. 165— 170). P odstaw ę szkicu stanow i 
soborow y dekret o ekum eniźm ie i I część dyrektorium  ekum enicznego  
z 14 V 1967 r. Z tek stów  tych  w yw odzi A utor konieczność stałego an­
gażow ania ogółu w iernych  do życia zgodnego z E w angelią, zaintere­
sow ania się  rodzinam i zaniedbanym i duchow o i m aterialnie, które  
padają nieraz ofiarą propagandy sekciarskiej, pogłębiania apostolatu  
biblijnego oraz realizow anie duszpasterstw a liturgicznego. Do szkicu  
dołączono 10 w ytycznych  „dla odnoszenia się i w spółżycia  z chrześci­
janam i innych w yznań”.

W śród „N otatek w ydaw niczych ” znajdujem y najpierw  przegląd arty ­
ku łów  łączących się tem atyczn ie z dziejam i K ościoła na Ś ląsku i ogło­
szonych w  latach 1946— 1966 w  „Zaraniu śląskim ”, „K w artalniku opol­
sk im ”, „Sobótce” i w  „Naszej P rzeszłości”. N astępnie spotykam y w aż­
n iejsze pozycje w ydaw nicze ostatnich lat dotyczące obszaru biskupstw a. 
W końcu — obecny stan badań nad najstarszym i parafiam i w  diecezji 
katow ickiej. N ależało' by życzyć, aby luźne „N otatki w ydaw nicze” prze­
k ształciły  się w  regularną bibliografię historii K ościoła na Śląsku.

Na ostatnich kartach czytam y w nik liw ą recenzję pracy: bp W. U r- 
b a n, „Zarys dziejów  diecezji w rocław sk iej” oraz ciekaw e inform acje  
z ruchu naukow ego i ku lturalnego diecezji katow ickiej.

Z inform acji na s. 182 dow iadujem y się, że bp H. Bednorz dał in i­
cjatyw ę utw orzenia grup księży in teresujących  się pracą naukową. 
Ze „słow a w stępnego” przebija gorące pragnien ie Biskupa, aby profe­
sorow ie Ś ląskiego Sem inarium  D uchow nego n ie  poprzestaw ali tylko  
na podaw aniu słuchaczom  w yników  obcych badań naukow ych lecz  
aby także sam i brali czynny udział w  tw orzeniu  now ej w iedzy teo lo­
gicznej i aby alum m om  ukazyw ali w arsztat pracy naukow ej i zachęcali 
ich słow em  i przykładem  do stałego pogłębiania pracy duszpasterskiej. 
„Śląskie Studia h istoryczne i teologiczne” są spełn ien iem  życzeń A rcy- 
pasterza i ow ocem  trudów  in telektualnych  m łodej kadry duchow nych —
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pracow ników  naukow ych. A utorzy artykułów  w yk azali k w alifikacje, 
zrozum ienie i zapał do apostolstw a przez sam odzielną pracę badawczą.

Po przeczytaniu  I tom u „Studiów ” orientujem y się, że w ydaw nictw o, 
choć utrzym uje poziom  naukow y, k ierow ane jest nie tylko do fach ow ­
ców  poszczególnych dyscyplin  a le  także do ogółu księży i do w yk szta ł­
conych k atolików  św ieckich. R ozm iary tom u w ym agały, aby zam iesz­
czać prace raczej krótsze. A utorzy, jakkolw iek  czasem  ograniczali się  
do szkicow ego podaw ania treści czy naw et zbliżali się do dziennikar­
skiego ujęcia rzeczy, w łaściw ie  stosow ali m etodę naukow ą, trafnie  
in terp retow ali źródła, w yk orzystyw ali dostępną literaturę przedm iotu, 
obficie  dokum entow ali podaw ane tw ierdzen ia  i zam ieścili w  językach  
obcych streszczenia w yn ik ów  sw ych dociekań. Drobne usterki w  n ie­
których artykułach  nie zm niejszają w artości całego tomu.

Na szczególne podkreślenie zasługuje tem atyka dobranych artykułów . 
Autorzy zajęli się problem am i w ęzłow ym i i aktualnym i dla d zisiejsze­
go duszpasterstw a i dla sytuacji K ościoła w  P olsce *. T em aty zostały  
na ogół należycie  w yśw ietlon e  i pogłębione. N aw et te  prace, które za­
m ieszczono w  dziale „M iscellanea” czy „U w agi praktyczne” są poucza­
jące dla czyteln ika, zw łaszcza duszpasterza. Poza teoretycznym  n a św ie­
tlen iem  stanu obecnego szereg prac ukazuje p erspektyw y rozw oju m yśli 
teologicznej i realizow ania reform y soborow ej oraz podaje uzasadnione  
w niosk i „de lege ferenda”.

N ależy życzyć, aby za p ierw szym  udanym  tom em  „Studiów ” ukazy­
w a ły  się  regu larn ie dalsze, rzucające coraz w ięcej św iatła  na przeszłość 
Śląska, dające coraz w iększy  w kład do polskiej m yśli teologicznej i s łu ­
żące coraz skuteczniej pom ocą duszpasterzom  całej Polski.

Bp W a len ty  W ójcik

KATECHETYKA — AKTUALNE PROBLEM Y KATECHETYCZNE
WE FRANCJI

D w a najbardziej reprezentatyw ne dla Francji czasopism a k ateche­
tyczne C a t é c h è s e  i V é r i t é  e t  V i e ,  stoją w  r. 1968 pod zna­
kiem  roku w iary. D ają tem u w yraz zarów no w prow adzenia od redakcji, 
jak dobór tem atyk i, czy w reszcie konkretne m ateriały  dla katechetów . 
Jednocześnie hasło rzucone przez P aw ła  VI odpow iada w ew nętrzn ie  
trudnościom , z jakim i zm aga się K ościół w e Francji.

1 Por. podpisaną przez S. notatkę „Cenne w yd aw nictw o”, Tygodnik  
P ow szechny 22 (1968), nr 41, s. 5.


